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Szanowni
Czytelnicy
Lato astronomicznie już 
Ginęło, ale na pewno 
nie w  naszych sercach. 
Ostatnie jego dni byty 
Przepiękne i z niepoko- 
tern słuchamy prognozy 
Pogody. Cieszymy się 
2 każdego kolejnego sło­
necznego dnia. W praw­
dzie wrzesień to miesiąc 
narodowych wspomnień, 
Zauważm y jednak, że 
upłynęło już 70 lat. loby 
k k  dalej. Niech pomniki 
Pokryją się patyną i niech 
n,e będzie potrzeby sta­
j a ć  nowych. W  sobotę 
5 września pożegnaliśmy 
nadleśniczego Zdzisła- 
Wa Henicza. Znany był 
^środow isku  nie tylko 
teśnikom, lecz także my- 
^ 'w ym . Pełniąc liczne 
bonkcje w  Polskim Związ­
ku Łowieckim byt z ra­
mienia Okręgowej Rady 
Łowieckie j w  Kaliszu 
opiekunem kół naszego 
reJOnu. Był wieloletnim 
nadleśniczym, a także 
2astypcą dyrektora Okrę­
gowego Zarządu Lasów 
'oństwowych w  Pozna- 
n|u. Był moim poprzed- 
m kiem .Żyt81 lat. Z Ja­
rocinem związany był od 
$oku 1977 . Pocieszam 
• tym, że jeszcze nie 
Jestem ostatnim żyjącym 
adleśniczym - jeszcze 

jo .  W  Lasach Państwo- 
j^ c h  zapowiada się re- 
nlrUkturyzacja, mająca 
, a celu zmniejszenie za- 
, dnienia. Większe tery- 

nalnie będą leśnictwa, 
mniejsze zatrudnienie 

p biurach nadleśnictw.
b w 0t:>no ma się to od'  
Q'O Poprzez naturalne 

eJścia na em erytury 
Podobno. Jak pogoda

J^Psuje się na dobre, 
Praszamy do naszego 
mdka edukacyjnego 

s. L-zeszewie na w y- 
rô  c,ekawych przy-
TynniCzych exlibrisów. 
1^ czasem na stonecz- 
^P s tw  Sł° neczk°, m |li

K r z y s z t o f  S c h w a r t z

Tak m ożna  zacząć dzień  
ty lko  jesienią

Sezon g rzyb o w y  trw a . P obudka b la d ym  ś w ite m , w ę d ro w a n ie  z koszyk iem  
w śród  chaszczy i ten  e le m e n t ry w a liz a c ji,  k ie dy  na ho ryzon c ie  po ja w ia  się 
k o le jn y  g rzyb ia rz . W b re w  pozorom  od g rzyb o b ra n ia  w ca le  n ie  w ie je  nudą.

Jak przystało na prawdziwych 
grzybiarzy, o siódmej rano staw ia­
my się w  lesie. Na miejsce naszych 
pierwszych w  tym  roku poszukiwań 
obieramy Tarce. - Rok tem u ob fito ­
wały w borow iki - zapewnia Ania, 
moja towarzyszka. Kiedy dojeżdża­
my na miejsce jest jeszcze szaro, 
a nasz samochód samotnie zostaje 
przy wjeździe. Dokoła pusto i cicho - 
w  końcu dopiero piątek, a prawdziwe 
oblężenie miejsca grzybobrań prze­
żywają w  weekend. Z nadzieją w y­
puszczamy się więc na nienaruszone 
tereny. Atmosfera niemal idylliczna 
- przepiękne okoliczności przyrody, 
a wokół nas spokój. Czego więcej 
można chcieć od jesiennego poran­
ka? Tym bardziej, że już po kilku 
minutach trafiamy na pierwsze, jakże 
cenne znalezisko - najprawdziwszego 
maślaka ziarnistego. Wprawdzie nie­
wielki i dość pospolity to grzybek, ale 
nie to jest najważniejsze. Jesteśmy 
tu przecież dla przyjemności. Czas 
płynie szybko, a konkurencji brak, 
z zapałem zmierzamy w ięc w  stronę 
obiecującej „borow ikowej polany” . 
N iestety tam  w łaśnie tra fiam y na 
kilku grzybiarzy, którzy zdążyli już 
przeczesać „nasze” miejsce. Rozma­
wiać z nami nie chcą. Ale ukradkiem 
dostrzegamy pełne kosze, w ięc nie 
rezygnujemy. Niestety, po kilku m i­
nutach okazuje się, że miejsce, które 
m iało być tak obiecujące, zostało 
poddane wycince. W ytrwałość nie 
pomogła też w  znalezieniu nowej

N iezawodne m aślaki

„borowikowej polany” , zadowalamy 
się więc maślakami, których pod no­
gami obfitość. Jako mało wprawione, 
zbieramy tylko gatunki najbardziej 
rozpoznawalne i przykładnie wystrze­
gamy się grzybów, które to „zjada się 
tylko raz w  życiu". M imo ostrożności 
już po dwóch godzinach wychodzimy 
z lasu troszkę zmarznięte, lecz jakże 
uszczęśliwione, dzierżąc zapełnione

do połowy wiadra. Przy wyjściu czeka 
nas niespodzianka - nasz samochód 
stoi już w  sporym towarzystwie. Jak 
się okazuje, byłyśmy pierwsze, lecz 
nie jedyne, a grzybobranie ciągle 
w  modzie. Cóż, nie ma to jak od­
dać się p ierw otnem u instynktow i 
i posmakować tego, co się samemu 
w  ziemi wygrzebało. Polecam!

(mp)

GDZIE SZUKAĆ?

BOROW IK - zarówno w  lasach liściastych, 
jak  m ieszanych, zależnie od gatunku: 
BOROW IK BRZOZOWY - lasy liściaste, 
pod brzozami
BOROW IK CEGLASTOPORY - lasy 
liściaste, iglaste i m ieszane, najczęściej 
występuje w  górach
BOROW IK CIEMNOBRĄZOW Y - lasy 
liściaste, pod dębam i i bukam i, gatunek 
ciepło lubny
BOROW IK SOSNOWY - pod sosnami 
i bukam i, ciepło lubny 
BOROW IK SZLACHETNY - jeden 
z najbardziej pożądanych gatunków, 
rośnie w  lasach iglastych, liściastych 
i m ieszanych, w  drzewostanach 
św ierkow ych, także pod sosnam i i dębam i, 
najczęściej spotykany w  górach 
PODGRZYBEK - lasy liściaste i mieszane, 
w iększość gatunków  w  okolicach dębów 
P IEPR ZNIK JADALNY (KURKA) - 
w  lasach iglastych, g łów nie na glebach 
kwaśnych, piaszczystych, pod sosnami, 
wśród mchów
MLECZAJ RYDZ - lasy iglaste, często 
na polankach śródleśnych, w  m iejscach 
traw iastych i w ilgotnych
KOŹLARZ BABKA - lasy liściaste oraz 

mieszane, pod brzozami 
KOŹLARZ CZERWONY - lasy osikowe lub 

pod osikam i poza lasem

KU PRZESTRODZE
Grzyby, choć nie m ają zbyt w ielu 

w artości odżywczych, rekompensują 
ten fa k t w aloram i sm akow ym i. Chętnie 
dodajem y je  do różnych potraw, by 
wzbogacić ich sm ak, równie popularne są 
też przysmaki z samych grzybów. Dlatego 
tak chętnie w ybieram y się jesien ią do lasu. 
Jeśli jednak grzybiarstwo nie jest naszym 
hobby, a na gatunkach grzybów nie 
znam y się zbyt dobrze, w arto  zachować 
ostrożność.

• Zb ierajm y ty lko  ga tunki, które znamy
• Jeśli nie jesteśm y pewni, czy 

znaleźliśm y grzyb jadalny, lepiej go 
zostaw ić

• Po zakończonym grzybobraniu, 
dobrze by nasze zb iory przejrzał ktoś 
bardziej doświadczony. Można w  tym  
celu skontaktow ać się z Pow iatową Stacją 
Sanitarno-Epidem io logiczną w  Jarocinie - 
te l. (0 6 2 )7 4 7  2 3  17.

• Korzystajmy z atlasów  grzybów - 
w iele z nich dostępnych jest w  Internecie

Program 
edukacji leśnej 
społeczeństwa 
na 10 lat
W e  w rześn iu  w  s iedzib ie  
N ad leśn ic tw a Jarocin  m ia ło  
m ie jsce posiedzenie kom is ji 
do spraw  usta len ia  program u 
edukac ji leśnej spo łeczeństw a 
dla nad leśn ic tw a na lata 
2 0 0 9 -2 0 1 8 .

Dokument ten w y­
nika z założeń Polityki 
Leśnej Państwa i k ie­
runków  rozwoju edu­
kacji leśnej społeczeń­
s tw a w je dn os tkach  
Lasów Państwowych. 
Określa zakres działań 
i zadania, realizowane 
na poziom ie każdego 
nadleśnictwa.

W  programie prócz 
charakterystyki nadle­
śnictwa, przedstawiono 
podsum ow anie  d z ia ­
ła lno śc i ed ukacy jne j 
w  m in ionym  okresie. 
Liczne udzia ły w  ta r­
g a ch , s y m p o z ja c h , 
forach oraz współpra­
ca z m łodzieżą w  cy­
klicznie odbywających 
się olim piadach i kon­
kursach wiedzy ekolo­
gicznej to jedne z form 
działalności edukacyj­
nej N adleśnictw a Ja­

rocin. Ponadto braliśmy 
udział w  ogólnopolskich 
akc jach  o rgan izow a­
nych przy współpracy 
z fundacjam i i organi­
zacjami ekologicznymi, 
dzia ła jącym i na rzecz 
podnoszenia św iado ­
m ośc i p rzy ro d n icze j 
s p o łe c z e ń s tw a . Do 
n a jb a rd z ie j znanych 
należą „Ratu jm y kasz­
tanowce” , „Sprzątanie 
Św iata” , „I Ty posadź 

swoje drzewko".
W  d o k u m e n c ie  

przedstawiono również 
nowo powstałe obiekty, 
ścieżki edukacyjne i inne 
elementy infrastruktury, 
służącej zadaniom edu­
kacji przyrodniczo-leśnej 
społeczeństwa. W  poło­
wie ubiegłego roku od­
dano do użytku Ośrodek 
Edukacji Leśnej w  odre­
staurowanym budynku

w  Czeszewie. W  tym  
roku w jego obejściu 
powstała nowoczesna in­
frastruktura edukacyjna 
- instalacja „Rzeka” .

Najważniejszą czę­
śc ią  dokum en tu  je s t 
rozd z ia ł pośw ięcony 
p lanom  d z ia ła ln o ś c i 
edukacyjnej Nadleśnic­
twa Jarocin w  nadcho­
dzącym dziesięcioleciu. 
Do najistotniejszych za­
pisów należą zadania 
związane z organizowa­
niem wraz z ODN-ami, 
cyklicznych warsztatów 
metodycznych dla na­
uczycieli różnych przed­
miotów, aby móc w  peł­
ni wykorzystać zaplecze 
techniczne i przyrodni­
cze naszego ośrodka. 
Celem  tego zadan ia  
jest doprowadzenie do 
powstania serii scena­
riuszy lekcyjnych w y­

korzystywanych przez 
odwiedzające nas gru­
py. Wszelkie działania 
prom ocyjne-edukacyj- 
ne będą nastawione na 
uzyskanie przez ośrodek 
statusu obiektu o zasię­
gu regionalnym. Będzie­
my się również starać, 
aby nasza oferta eduka­
cyjna była wykorzysty­
wana przez podm ioty 
rea lizu jące program y 
tu rys tyczne . Założeń 
programu jest o wiele 
więcej i trudno byłoby 
je tu wszystkie przed­
staw ić, m am y jednak 
nadzieję, iż w spó ln ie  
wypracowane przez ko­
misję kierunki rozwoju 
edukacji przyrodniczo- 
leśnej w  nadleśnictw ie 
uda się w  pełni zreali­
zować.

Przygotował:
Jakub Wojdecki



i  w i e ś c iz  la s u

W  te le g ra f ic z n y m  
sk ró c ie

P am ięć w rześn ia  1 9 3 9  
i Dzień W ete rana

31 sierpnia w  związku z 70 . rocznicą 
wybuchu II wojny światowej oraz przypa­
dającym na dzień 1 września obchodem 
Dnia Weterana, w  gmachu siedziby Dyrekcji 
Generalnej Lasów Państwowych w  Warsza­
wie dyrektor generalny Lasów Państwowych 
Marian Pigan spotkał się z kombatantam i 
z Koła Leśników i Drzewiarzy, działającego 
przy Światowym Związku Żołnierzy Arm ii 

Krajowej. M. Pigan podkreślił, że leśnicy 
na trw ale wpisali w  polską historię swój 
patriotyzm. Życząc wszystkim weteranom 
zdrowia, wielu sił i długich lat życia, dyrektor 
wręczył obecnym list gratulacyjny, w  którym 
czytam y m .in .: „Na wszystkich frontach 
wojennych polscy leśnicy, nie szczędząc 
życia i zdrowia, pokazali przywiązanie do 
Rzeczypospolitej, niezłomność i bohater­
stwo, które dziś mogą stanowić wzór dla 
młodego pokolenia leśników” . W Nadleśnic­
tw ie Jarocin lis t od dyrektora generalnego 
wręczono Zygfrydowi Krawczykowi, który 
leśną społeczność kombatancką reprezen­
tu je jako „Sybirak” . Spotkanie przy kawie 
odbyło się w  siedzib ie nadleśnictwa 17 
września br. (www.lp.gov.pl).

I

F ilm  LP
„M o c z a ry  i u roczyska ”  
nag rodzony

•
„Moczary i uroczyska” - film  wyprodu­

kowany przez Lasy Państwowe - otrzymał 
kolejną już nagrodę na zagranicznym fe­
stiwalu film owym  Document.Art w  Cam- 
pu lung Muscel w  Rum unii „za ochronę 
i zachowanie dla następnych pokoleń dzie­
dzictwa przyrodniczego” . Dokument.Art jest 
najstarszym festiwalem filmów turystycznych 
w  Europie Wschodniej i Południowo-Wschod­
niej. Po raz pierwszy został zorganizowany 
w  1994 r. W  tegorocznej edycji międzynaro­
dowe ju ry  oceniało 104  film y  z 3 0  krajów. 
12 sierpnia statuetkę z rąk Ewy Kotus, człon­
ka ju ry  festiwalu, odebrali przedstawiciele 
Ośrodka Rozwojowo-Wdrożeniowego Lasów 
Państwowych w  Bedoniu. W arto dodać, 
iż film  „M oczary i uroczyska” ma już na 
swoim  koncie statuetki z festiwa li f ilm o ­
wych w  Rosji, Portugalii i Polsce (Płocku). 
(www.lp.gov.pl).

I w  Polsce pos iedzen ie  
K o m is ji E u rop e jsk ie j 
w  sp ra w ie  o b ro tu  leśnym  
m a te ria łe m  
ro zm n o że n io w ym

7 w rześnia w B iurze N asienn ictw a 
Leśnego w  W arszawie, po raz p ierwszy 
w Polsce m iało miejsce spotkanie Europej­
skiej Grupy ds. obrotu leśnym materiałem 
rozm nożen iow ym . S po tkanie poprow a­
dził przewodniczący grupy, Bruno Foletto.
- W  ramach przygotowań do przystąpienia  
do U n ii Europe jsk ie j w 20 01  r., Polska 
opracowała ustawę o leśnym  m ate ria le  
rozmnożeniowym. Wdrożono ją  w 2 0 0 4  r. 
jako  jedno z pierwszych zadań, nałożonych 
przez UE w zakresie ochrony środowiska. 
Ale zasady określone  w ustaw ie stoso­
wane były  w naszym kra ju  ju ż  wcześniej
- tłum aczyła Zofia Chrempińska, dyrektor 
Departamentu Leśnictwa w  M inisterstw ie 
Środowiska. Również w  tym roku przypada 
piąta rocznica powołania Biura Nasiennic­
twa Leśnego z mocy tej ustawy, o czym 
przypomniał dyrektor biura, Ryszard Dzialuk 
(ww w.lp.gov.pl).

Oprać. JW

Wspomnienie

Mgr inż. Zdzisław
Henicz 1928-2009

Urodził się 11 lutego 19 28  r. Wyższe 
wykształcenie leśne zdobył na wydziale le­
śnym ówczesnej Wyższej Szkoły Rolniczej 
w  Poznaniu w  roku 1963 . Nadleśniczym 
Nadleśnictwa Jarocin był w  latach 1977  - 
82  i 1986  - 93.

Zdzis ław  Henicz był człow iekiem  ca ł­
kow icie  oddanym  lasom w  pracy zawodo­
wej; działa lności stowarzyszeniowej i pasji 
ło w ie c k ie j.  Jak sam  w sp o m in a ł, praca 
w  Nadleśnictw ie Jarocin w  tam tych latach 
była ogrom nym  w yzw aniem . Budow ano 
drogi i w ie lorodzinne budynki m ieszkalne, 
powstawała centralna szkółka w  Jarocinie, 
kupowano budynki na osady robotnicze i re­
m ontowano je. Powstały bazy transportowe

EKSLIBRIS w Czeszewie
Dzięki uprzejmości Dy­

rekcji Ośrodka Kultury Le­
śnej w  Gołuchowie, mamy 
p rz y je m n o ś ć  z a p ro s ić  
w  październiku do Ośrodka 
Edukacji Leśnej w  Czesze­
w ie na wystawę ekslibri­
sów autorstwa Krzyszto­
fa Km iecia , pośw ięconą 
tematyce leśnej i ogólno- 
przyrodniczej pod nazwą 
„ Im  g łę b ie j w  las

Ekslibris, z łacińskiego 
ex libris oznacza - czytane 
z książek. D okładnie j to 
znak własnościowy. Jest to 
najczęściej ozdobna grafi­
ka, m ini obrazek wraz ze 
sty lizowanym i in ic ja łam i 
lub  po prostu im ien iem  
i nazw isk iem  w łaśc ic ie ­
la księgozbioru. Ekslibris 
najczęściej przyjm uje for­
mę m ałej zadrukowanej 
karteczki przyklejonej do 
wewnętrznej strony okład­
ki. Jednak równie często 
spotykam y form ę prostej 
pieczątki.

Ekslibris stanowi jedną 
z dziedzin grafiki artystycz­
nej. Posługiwanie się eks­
librisem jest uważane za 
wyraz wysokiego szacunku

i dbałości o książki, ja k  
również odzwierciedlenie 
wysokich potrzeb kultural­
nych ich właściciela. Eks­
libris ma również za zada­
nie zabezpieczanie księgi 
przed kradzieżą lub jej za­
traceniem. Wykonany jest 
on w  szlachetnej technice 
graficznej (m.in. drzewory­
cie, miedziorycie, akwafor­
cie, akwatincie, litografii).

Jak pisze autor prac: 
„N ie  by ło  nas, by, las, 
n ie  będzie  nas, będzie 
las. Chciałbym, aby moja 
w ystaw a ekslib risu  była 
choćby m ałym  kam ycz­
kiem, który przyczyni się 
do uśw iadom ienia sobie, 
jak  cennym jest las i ota­
czająca nas przyroda i jak 
ła tw o  to zniszczyć przez 
b ra k  te j św ia d o m o ś c i. 
Może ta mała grafika użyt­
kowa pozwoli spojrzeć na 
las z jeszcze innej strony. 
Bo przecież las jest dla nas 
wszystkim , co mamy".

Autor jest doktorem far­
macji, pracownikiem Kate­
dry Farmakognozji Wydziału 
Farm aceutycznego U n i­
wersytetu Jagiellońskiego.

w  obrębach i m echanizowano najcięższe 
prace leśne. Nadleśnictw o w  szczytowym  
okresie samowystarczalności dysponowało 
3 sam ochodam i c iężarowym i i 12 c iągn i­
kam i, 15 sam ochodam i te renow ym i do 
przewozu d rw a li, 14 przyczepam i c iągn i­
kowym i, 8 końmi zrywkowym i i ładowarką 
„S talowa W ola” z g łow icą ścinkową. W  te ­
renie pracowały 2 koparki „B ia ło ruś” i cała 
gama sprzętu do pielęgnacji upraw z broną 
własnego pomysłu nadleśniczego Henicza 
na czele. 18-tonow y prom „N ikodem ” w y­
mieniono na 40-tonowy. Postęp techniczny 
i ruch racjonalizatorski na m iarę tam tych 
czasów był w izy tów ką tego nadleśnictw a. 
O sta tn ią  budow lą  nadleśniczego Henicza 
była wyłuszczarn ia szyszek.

N adleśniczy Henicz aktyw n ie  dz ia ła ł 
w  Stowarzyszeniu Inżynierów i Techników 
Leśnictwa i Przemysłu Drzewnego. Był człon­
kiem zarządu głównego SITLiD. Przeszedłszy 
na em eryturę odda ł się swej największej 
pasji - myślistwu i działalności w  Polskim 
Związku Łowieckim-. Byt członkiem Naczelnej 
Rady Łowieckie j. Odznaczony wszystkim i 
medalami związku z najwyższym „Z łom em ” 
i Medalem Świętego Huberta. Za swą dzia­

łalność zawodową i społeczną odznaczony 
został Orderem Odrodzenia Polski, Orderem 
Odrodzenia z Rozetką, Złotym Krzyżem Zasłu­
gi i w ieloma innym i odznakami i medalami 
oraz ty tu łam i regionalnym i, stowarzysze­
niowymi i resortowymi. Zm arł 3 0  sierpnia 
2 0 0 9  w szpitalu powiatowym w  Jarocinie 
po wielu miesiącach ciężkiej choroby.

(fragmenty z mowy pożegnalnej 
5 września 2009 r.)

Krzysztof Schwartz - nadleśniczy

IM  GŁĘBIEJ W  L A S ...
EKBII8RI6 PRZYRODNICZY 

KRZYSZTOF KMIEĆ
(K iucmIW aocn

W  pracy zawodowej zajmuje 
się roślinami leczniczymi, 
a zwłaszcza ich h is to rią  
w  rozwoju terapii. Od roku 
1985 stworzył ponad 2550 
exlibrisów w różnych tech­
nikach i o różnej tematyce. 
Tematyka leśna, roślinna, 
zwierzęca - przyrodnicza 
ogólnie mówiąc - jest osią 
wystawy, na którą zapra­
szamy do Czeszewa od 
1 października.

Dane kon taktow e do 
oś ro d ka  e d u ka cy jn e g o  
w Czeszewie: ul. Szkolna 
29 , 6 2 -3 2 2  Orzechowo, 
tel. (0 6 1 )4 3 8 -3 1 -2 1

Przygotował: Jakub Wojdecki

Staż w Lasach 
Państwowych
- nowe zasady

W  poprzednich numerach informowaliśmy 
o drodze, jaką musi przejść absolwent szkół 
leśnych, by zostać leśnikiem i zasilić zielone 
szeregi Lasów Państwowych.
Od 2 6  sierpnia br. obowiązuje nowe zarzą­
dzenie dyrektora generalnego LP w  sprawie 
stażu absolwentów szkół oraz ich zatrudniania 

w  jednostkach Lasów Państwowych.

CO NOWEGO?
O bow iązujące zarządzenie daje absol­

wentom  m ożliwość odbycia stażu nie tylko 
w  jednostkach  Lasów Państwow ych, lecz 
także w  innych podm iotach prowadzących 
dz ia ła lność  w  zakresie  gospodark i leśnej 

i leśnictwa oraz instytucjach (w  tym zagra­
nicznych) związanych z leśnictwem. Poniżej 
przedstaw iamy przykładową listę podmiotów 
i jednostek, w  których można również odbywać 
staż: parki narodowe, instytucje naukowe dzia­
łające w  zakresie leśnictwa, Biuro Urządzania 
Lasu i Geodezji Leśnej, Biuro Nasiennictwa 
Leśnego, szkoły leśne, zakłady usług leśnych, 
komórki ds. leśnictwa w  organach samorządu 

terytorialnego.

UWAGA! Pamiętać jednak należy, iż staż w in­
nych instytucjach może trwać nie dłużej niż 
9  miesięcy. Absolwenci, którym  zostanie on 
zaliczony, będą wówczas zobowiązani do od­
bycia stażu uzupełniającego w  jednostkach 
organizacyjnych Lasów Państwowych i przy' 
stąpienia do egzaminu po pełnym rocznym 
stażu. W  przypadku pozytywnego wyniku 
egzaminu stażysta otrzym uje zaświadczenie 
o ukończeniu stażu, zawierające syntetyczni 
ocenę w  skali od I do 10, na którą składa 
się ocena przebiegu stażu oraz ocena wiedzy 
i kom petencji zawodowych stażysty, gdzie 
„1 0 "  oznacza ocenę najwyższą. W  przypadku 
wzorowego przebiegu stażu, odbywanego wy­
łącznie w  jednostkach organizacyjnych Lasó^ 
Państwowych, kierownik jednostki ma praw° 

skrócenia stażu do 9 miesięcy.

CO POZOSTAJE BEZ ZMIAN?
Bez zm ian pozosta je  liczba  absolwentów 
przyjm owanych na staż - średnio dwie osoby 
rocznie na jedno Nadleśnictwo. W przypadki 
większej liczby chętnych o przyjęciu na sta 
zadecyduje średnia ocena uzyskana w tok 
stud iów  lub ocena na dyplom ie albo średni 

ocen ze świadectwa maturalnego.

UWAGA! Po stażu, w  celu wyłonienia kandy­
datów do zatrudnienia w nadleśnictwach oraz 
regionalnych dyrekcjach Lasów Państwowych, 
na szczeblu dyrekcji regionalnej przeprowadza 
się egzamin kompetencyjny w  oparciu o tes 
zawierający 100  pytań. Do egzaminu testowe­
go będą m ia ły prawo przystąpić osoby, któr® 
ukończyły staż z wynikiem pozytywnym i złoży1/  
wniosek o przystąpienie do egzaminu w  term1 
nie nie przekraczającym 3 lat od daty wydam3 

zaświadczenia o ukończeniu stażu.
Przygotował: Jakub
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